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Z D odatkam i kosztu je 
w p re n u m e rac ie : B e z  p o 
c z t y :  k w arta ln ie  4 z ł.;
M iesięcznie 1 z ł. 40 cent. 
2  p o c z t a :  k w arta ln ie5 sŁ ; 
M iesięcznie 1 zł. 75 c. w. a.

Insercya  w półkolum nie 
drukiem  garm ont, 7 cen 
tów od w ie rsza  — R ek la -  
macye są w olne od opłaty  
pocztow ej.

ScCegram $a$eti) Cttiorasfuej.
B u c z  a c z ,  1,1 go grudnia. Przełożony powiatowy 

w Buczaczu do c. k. Prezydyum Namiestnictwa we Lwo
wie : C li a i in B r a u n s t e i n pojmany tu został tej nocy.

Cześć urzędowa.
Gmina K ucurów , w obwodzie Brzeżańsk im,  celem za p r o w a 

dzenia u siebie u regu lowanej  nauki  szkolnej  zobowiązała się po 
wieczne czasy,  i s tniejący budynek szkolny odpowiednio u rządzić i 
u t r zym ywa ć  go w dobrym stanie,  pnsprawiać sp rzę ty  szkolne,  s t a 
rać  się o u t r zymanie  w szkole ochędóslwa,  na opat  szko ły  dawać 
rocznie  4 n. a. sagi d rzewa ,  nakoniec nauczycielowi ,  k tó r y  oraz 
in a pełnić s łużbę diaka,  za co pobierać będzie zwyk łe  dochody,  
płacić roczuie  80  zł r .  w. a.

Nadto  zobowiąza ła  się gmina zakupie  w najbl iższym czasie

s t a tu t  dla miasta.  Wp ra w dz ie  dożo do życzenia  pozostaje,  ależ p rz y  
sp rężys tośc i  i w y t r wa łośc i  r ep r ez en ta n tó w  da się wszys tko powoli  
zrobić.

Za p rzyk ładem innych miast  nadało miasto P rzemyśl  Je go  
Exce!eucvi  ministrowi s tanu hr,  Belcredemu prawo honorowego oby 
wate ls twa  g łównie  za nominac ję  rodaka  naszego Namiestnikiem,  w i 
dząc w7 t em  zadatek lepszej p rzesz łośc i  i sprawied l iwszego  oce n ia 
nia życzeń i po t rzeb  naszych.  Deputacya z łożona  z burmis t ra  Odro 
biny ra d z có w  Dra.  Madejskiego i Dra .  Haszczyea,  wy jeżdża dziś do 
Wiednia  w celu wręczen ia  dyplomu i poparcia kilku sp raw miejskich.

W i e d o a n  , t 0 .  g rudn ia .  (Nowin?/ diooru. —  W iadom ości 
bieżące.) Dziś przed południem Najjaśn.  Pan przyjmow7ał na oso
bnej audyencyi  komisarzy  f raucuzkich  Ozenne,  Barb ier ,  Her be t  i 
Gawmrd,  p rzyby łych w sprawie  aus t ryacko - f rancuzkiego  t r a k t a t u
hand lowego.  O godz.  2. po południu Jego  ces. Mość odbył  p r z e 
gląd tu te j szego  ga rn izonu  na placu parad wojskowych.  J. C. M. 

ogród rozległości  najmniej  pół  morga,  t enże  ogrodzić i oddać nan- j Arcyksiążę  Karol  F e r dy n an d  udał  się wczoraj  do Selowitz ,  gdzie
czycielowi w używanie

Okazaną  temi oł iarami poży teczną  dla ogółu t rosk l iwość  o 
poparcie oświaty ludu wiejskiego podaje się z wyrazem uznania do 
wiadomości  powszechnej .

Z c. k. Namies tnictwa .
Lwów7, 3. g rudn ia  1866.

( 7j urzędow ej częśc i Gazety w iedeńskie j.) 
Ministers two stanu p rzyzwol i ło  w porozumieniu z iunemi in- 

l e resowauemi  władzami  cent ralncmi  na za łożenie banku wza jemnego  
zabezpieczenia życia pod nazwą  „ P a t r i a 11 z siedzibą w Wiedniu.

d z i ś  o d b ę d z i e  s i ę  w i e l k i e  p o l o w a n i e .
P r z y b y ł  tu p rezes  senatu se rbsk iego Mariooyich i z rob i ł  wi 

zytę  p. mini s t rowi  spraw zewnęt rznych .

i  - z e ś ć  i i i e i i r z ę d o w a .
Lwów, 13. grudnia.

i  ej my kra jow e.)
W  sejmie w yższo -a u stry  a rk  im d. 10. b. m. odpowiada ł  Na

miestnik na in te rp e l a c j ę  względem przeniesienia kw a t e r un ku  wojska 
na p r o w i n c j ę  i oświadczył ,  że w tym względzie nie o t r z j m a ł o  n a 
mies tnictwo w ogóle żadnego zawiadomienia.  P ro jek t  ustawy krajo
wej względem zmiany §. 53.  sejmowej  o rdynac j  i v. j b o r c z e j  zos ta ł  
p rzyję ty ,  jak również wniosek względem nowego wyboru  dwóch  
cz łonków izby deputowanych rady  państwa.

Na posiedzeniu sejmu salcburskiego  z 10. b. m. popierał w y 
dział  petycyjny petycye kilku gmin sa lcburskic l i  o wynagrodzenie  
ze  skarbu kosz tów kwate runku  i pod u ód. S z e f  k ra ju  odpowiedział

unosów nic może p rzychyl ić  się do tego  
.■zuęj sytuac j i  finansowej Austryi .  Także

. . . . . .  . , i wuiosiK depu towanego  iśleinituhsera, ażeby Wydz ia ł  k r a jo w y 'vy _
iż o tern co nisze,  dowiedz ia ł  sic od „w yż sze go  jednego : .1 3  . a  n znaczył  z iune.nszu k rajowego pewna kwotę  ji icnięzną za napisanie

naj lepszej  popularnej  bistoryi  Snlcburgn,  pop ie ra ł  wydział  petycyjny,  
jak również  arcybi skup ,  npat  Dr. E d r r ,  p. L a ss e r  i p. Mertens,  i 
izba przyję ła  go prawie jednogłośn ie ,

W sejmie styryjskim , t ocz j ln  się 10. I), m. debata nad adre
sem. K aiserfe lt!  czyta ł  adres.  Hermann i Raplag mówili  przeciw  
ad resowi  i za r ządem.  Recl ibauer  i Ncupauer  za adresem.  Komisarz

P o łu rz ę d o w y  j eden  dziennik berl iński ,  s ta łego korespondenta  j . ^  tuil)hUvs^ 0 jilial|
W Wiedniu  mający,  odsłoni ł  w  p.smic t . g e ż  koresponden ta  „ t a j e -  , ;  du i el.;,źnicjszej krylye 
mni cę11 o stanie zd rowia Ce sa r za  b raucuz.ęw. k o r e s p o n d e n t  z a p e - ,  wuioS(k liepSi!owallCKO

urzędnika  aus t ry a ck ie go 11, k tó r y  właśnie z Pa ry ża  wróci ł .  „ W ie n e r  
A b cn dp o s l11 zaś wyraźn ie  oświadcza,  iż w kółkach właściwych nic 
nie wiedzą o p rzybyc iu  takiego u rzędnika ,  wiadomości  zaś,  j akie 
wp ros t  z Compiegne dochodzą,  nie zgadzają się wcale z podaniem 
ber l ińsk iego  dziennika,  wed ług  k tó rego  zdrowie  Cesa rza  Napoleona 
ba rdzo ma być zachwiane.  Z wiadomości  tych wynika i owszem,  
iż stan zd rowia Jego  ces. Mości zupełnie jest  zadowalniający.11 ti Ul U III WICU CIO. 111 UOOI OUiri/lIJIK [OOl ŁH U O IV III Ulu I Ul i ■ ) , , . . -- r , . . . e

„ Ż a łu je m y 11 mówi „ W i e n e r  A bcn dpo s l11, „ i ż  owemu "ber l iń-  ™?d" wy ra,!™ !,i,m' c s ,u , e ')vi', r zekł  : Nie t r zeba sądzie
Jl . c  ;  i ! )  « n  ! i i  i f o m  i u  n i a  <> » •  u  n  n  n  :  ■ l z f - n ł * o  m a  T . t t i i t i e r u

skiemu dziennikowi bąka tego da rować  nie możemy.  S łowa  tego  
z umysłu używamy,  pon ieważ j ak widzimy z dz ienników zag ran i 
cznych,  stało się ono powodem wielu n ieporozumień.  Ministerynm 
nie miało i nie ma zamia ru  używać  os t rych ś r od k ów  przeciwko  
dziennikom.  Cale mini s t eryum dało,  jak nam się zdaje,  dosta teczne 
dowody,  w j aki  sposób pojmuje s tosunki  swe do dzienn ika rs twa ,  a 
komu znana je st  p rzeszłość  pana ministra sp raw  ze w nę t rznych ,  ten 
dobrze  wie,  iż nie j e s t  on przyjacie lem procesów drukowych ,  i nic 
z w y k ł  uciekać się do tego ś r odka .  W podobnych okol icznościach 
nie wahamy się wyjaśnić ten ustęp.  Ma to tylko być zas t r zeżen ie ,  
iż w danym raz ie  przypomnimy to dziennikom , k tó re  f ał szywe 
wiadomości  rozs iewają ,  j a k  skoro  tylko publ iczność p rzekona  się, 
że wiadomości  te są zmyślone .11

Lis t  p rywatny z V c r a c r u z y z 1. l is topada p rzynos i  wia
domość,  że c. k. nus t ryacka korwe ta  „Dnndo lo11, k tó r a  s ta ła  na 
ko twicy  w7 za toce  pod Saerifieios,  o t r zymała  rozka z  przygotowania  
się na dzień 5. l i s topada do odjazdu z Cesa rzem Maxymilianem 
w k ie runku ku St .  Thomas ,  na k tórej  to wyspie przesiądz ie  się 
Cesa rz  na inny okręt ,  a „Dan do ło11 pozostanie tam dla naprawy.

Monarchia emst»'yftckw,
f i * r * e m y ś s ,  6- grudnia.  ( R ada m ie jska .)  Do „ C z a s u 11 p i 

szą z P rz em yś l a :  W  chwil i ,  kiedy wysłannicy nasi nad nowym 
ust rojem kraju p r acu ją ,  miasto P rzemyś l  k r zą ta  się około polepszeń 
u siebie.  Nie wiecie może,  że tute jsza r ada miejska składająca  się 
z  20  radz ców,  od roku  obraduje na modlę sejmu i innych w ię k 
szych zgr oma dzeń ,  ma swój r egu la min ,  sekeye,  sp r awozdawców,  
w7nioskodawców,  gospodarzy  i t. d. u słyszysz n ie raz  zacięto óysku-  
sye,  k tó r e  obrady na kilka godzin przeciągają.  Ty m naradom po
dz iękować mamy wiele poży tecznych uchwał ,  k tóre częścią w życie 
wesz ły,  częścią  wejść mają.  Uchwały  te obejmują wsze lkie  gałęzie  
oświaty,  po rządek  publiczny,  bezp eczeńslwo  majątku i osób,  up ię
kszen ie  miasta i wygody mie sz kań ców ;  g łówną zas ługą miasta j e s t  
napra wa  bas z t  owych  pamiątek lepszej  i świetniejszej  przeszłości  
naszej ,  uchwalono t e ż  zaprowadzen ie  kasy oszczędności  i osobny

po sku tku ,  i noI ży uwzględniać wypadki ,  k tó re nie zawis ły od 
r ządu.  Takż e  i rząd chce s tosunków konstytucy jnych w calem pań
s twie ,  ale do tego wiedzie tylko wszechs t ronna  zgoda i zrozumie
nie własnych  interesów.  Mosdor fer  p ro tes tował  ze względu na bli
skie niekorzystne  t r ak ta ty  handlowe przeciw oktrnjowaniu. Kaiser-  
feld ułowił za przyjnźneini  s tosunkami do Włoch i Niemiec.  Au-  
s t rya  ma t a kż e  interes  niemiecki,  i Niemcy austryaccy chcą przeto 
spokoju z iunemi narodowościami .  Aust rya  musi być albo głównein 
m oc ar s t w em ,  albo p rzesiać istnieć.  Do s t anowiska  g łównego  mo
ca r s twa  pnirzehnein j e s t  pojednanie z Węgrami ,  k tó r e  także dla 
W ę gi e r  jest kwes tyą  żywotną.  Jak  najściślejsze okreś len ie  spólnych 
sp raw leży t akże w interesie Niemców ans tryackicl i ,  którym należy  
się p rzewodnictwo p o l e j  s t ron ie  L j t awy .  1 on t akże  nie chce abso^ 
lutyzmu,  g w a r a n c je  jednak wolności  konstytucyjne j  lezą w ściślej
szej r adzie państwa i w sejmie węgierskim.  Botem przyjęto adres 
prawie jednogłośnie.

W  sejmie ka ryn clim  za twie rdzony  zos ta ł  d. 10. b. m. budżet  
funduszu k rajowego na rok 1 8 6 7  podług w n i o s k ó w  komitetu finan
sowego.

Na posiedzeniu sejmu kraińshiego  z 10. b. m. oddane z o 
stało sp rawozdanie  wydzia łu k rajowego  o wniosku rzą dowym wzglę
dem zmiany statutu krajów ego i st-jmow ej o r d y n a c j i  wyborczej,  usta
nowionemu juz  na to w j działów i do rozw iązania i przedłożenia  
wniosków.  Rachunek funduszu inda.iunizaeyjnego z r. 1865 został  
za twie rdzony .  P rzysz łe  posiedzenie we cz w ar te k .

W  sejmie szlaskim  odpowiedział  sze f  kraju dn.  10. b. m. na 
i n te rpe lac j  ę względem g imna z ju m jezuickiego w Wcidenau : Że po
t r zebne fundusze nie zos ta ły  z e b r a n e .  Rząd może za jmować tylko  
s t anowisko  ustawy,  i nie może ograniczać  zagwaran tow an e j  ustawą  
autonomii  gminy.  S t a tu t  organ izacyjny  dla ginma-zyów jest tu j e 
dynie ro zs t r zyga jącym,  a ten nie czyni żadnej  różnicy  miedzy za
konami rel igi jnemi a nauczycielami świeckimi.

N a  posiedzeniu sejmu bukowińskiego p rzyję te  zos tało do wia
domości sp rawozdan ie z czynności  Wydz ia łu  krajowego.  Na następny 
dzień zapowiedziana został a  debata adresowa.
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Francy a.*
P a r y : / . ,  8.  grudnia. W cz or a j  po podpisaniu kor.wenryi  w zg lę 

dem długo papieskiego,  i po rozpoczęc iu  n e g o c ja c j i  miedzy Flo-  
rencyą a Rzymem cz w ar t a  se ry  a gości  do Compićgne wezwana z o 
stała.

Parowa ko rw et a  „E ln vr eu r“ wypłynęła z Tulono do Civita- 
veccliia dla urządzenia  powrotu  wojska f rancuskiego z Rzymu.  
Kontradmirał Didelst  mianowany zosta ł  komendantom wszys tkich  sił 
francuskich w za toce  inexy kańskie j. Dostał  on ju ż  rozka z  udania 
się do V era c ru z  na f regacie Tl iemis" .  „A r d ec b e44 i „ V o r“ odp ły 
nęły już do Y era c ru z  dnia 6go li. m., inne zaś statki  wypłyną,  j ak 
skoro tylko go to w e  będą.  Do dnia logo b. m. wszystkie te statki  
znajdować się musza w d rodze.  Cesarza  M a x y m i l i a n a  oczekują łada 
chwilę w Gibra l t a rze ,  dokąd hr.  Bombelles już się udał.

Arcybiskup parysk i  msgr.  Darbois  w liście pas ter skim wezwał  
wiernych swej dyecezyi ,  żeby się modli ii  za Papieża.  Dzięknjąe im 
za okazane sympa tye i za dary dobrowolne,  a rcybi skup  ich prosi ,  
żeby i w przysz łośc i  modlili się za s ta rca ,  za monarchę ,  za ojca, 
za Piusa IX. namies tnika Chrys tusa .  Arcybiskup dalej powiada :  
Francya wyciąga wojska swoje ,  wprawdz ie  zostawia w rażenie  imie
nia swojego i moralnej  swej obrony dla zapewnienia władzy Papieża,  
lecz cóż z władzą tą t e raz  stać sir  może ? Czyż Włochy  będą s t a 
nowić granice pańs twa  rzy m sk ie go ?  A jeżel i  Rzym niczego na ze 
wnątrz obawiać się nie ma. czy u  Rzymie samym będzie spoko j 
nie? Czy ich władze świeck ie  bronić się będzie przed powstaniem,  
i czyli  nic ulegnie j eno widocznemu g w ał to w i?  Kie bylożby to zn a 
kiem dla Franey i  do powro tu  a dla mocars tw  europejskich odezwą 
do uregu lowania na kongres ie  losów pańs twa rzymskiego  ? „Potem 
następuje pochwala F raneyi  i wywód,  żc kościół  Dyl zawsze zw ia 
stunem pokoju,  zc w ostatnich czasach stosunki  między kościołem 
a pańs twem regulowane były p rzez  konkordaty ,  k tó re  są dowodem 
umiarkowania kościoła ,  j a k  tego okazuje  się po t r zeb a .“ Kościół  
w właściwym czasie zrobi  wszelkie ofiary, j ak ich  wymaga zgoda,  
o ile ofiary l akowe pogodzie się dadzą z godnośc ią  rządu.  L i s t  pa 
sterski zakończa  ustęp u znaczeniu modl i twy z ostatniej  alokucyi 
papieskiej i wzywa  do modłów do Rugi ,  ażeby uchyl i ł  to. eo ko
ściołowi i namiestników i j ego  szkodi iwem być może.

Szwąjcarya.
B e r n u , 8. grudn ia .  Na dzisiejszem zebraniu rady z g r om a

dzenia zwią zkowego  odbył  sic wybór  r ady  związkowej .  W yb ra no  
do niej Dubsa,  .Szcnka, Kori isela i Fe rn e r i d eg o  z dawnych cz ło n 
k ó w ; nowo wybrani  zostal i  Vclli,  Chal le l -Venel  i F rc y- H er o sc e .  
H e e r  nie przy ją ł  of iarowanego mu wyboru.

W łochy.
1 'lo ren ey  a , 7. g rudn ia .  Król przy jmował  wczoraj  posła 

w i r t em ber gsk ieg o  barona Ow,  który złoży t k redy lywę  swoją.
„ I t a l i e u pisze względem ins l rykcyi  danych pełnomocnikowi  do 

Rzymu przeznaczonemu.  Rząd skłoni łby  się do odstąpienia od p r z y 
sięgi biskupów i od rxequa lury,  gdyby formalności  te zawarc ie  
ugody t amow ać  miały.

Dzienuik powyższy  dodaje,  iż gdy p. Vegczzi  z powodów 
zdrowia do Rzymu udać się nic może,  p rze to r ząd  wy bra ł  na te 
misyę komandora  Tonel io  (nie  Otrel lo,  jak t e l eg ra f  donosi ł ) .  P. T o -  
nello, dziś r adzca  s tano,  był  profeso rem prawa kanonicznego.  S p e -  
cyalne j e g o  wiadomości ,  umia rkowanie  i zgodl iwy  ch a r a k te r  z w r ó 
ciły na niego w ybór  r ządu .  Udaje on się do Rzymu w t o w a r z y 
stw 9 p. Rlaurizio,  k tó r y  i misyi p. Yege/.zegó towarzyszy ł .

PP.  Tonel io  i Rlaurizio odjechali  do Rzymu dnia 8. grudnia,  
w wilię tego dnia wsiadł  na okrę ty  w Civi tavecchia 71.  pułk f r an 
cuski, a t egoż samego  dnia 7.  g rudnia  podpisana zos ta ł a  w Paryżu  
konweneya względem długu papieskiego miedzy gabinetami  f r a nc u 
skim a w łoskim .

„I tal ia mi l i t a re“ donosi ,  iż ministe r  wojny zbadanie kweslyi  
odnoszących się do reo rgan izacy i  wojska włosk iego p rz e ka za ł  ko-  
inisyi, w k tóre j  sam prezyduje.  Osobna zaś  komisya zbadać ma 
ulepszenia zap ro wa dz i ć  się mające w ekwipowaniu piechoty i b er -  
salierów.

Rlinisler Jacin zlać ma w j edno to w arz ys t w o  wszystk ie  spółki  
parowców włoskich dla wystąpienia z si lniejszą k o n k u r e n c ją  p r z e 
ciw L loydowi  aus t ryack iemu.  Rzecz ta  miałaby wielkie znaczenie 
dla p rzys z ł ośc i  Włoch .

„N a z i o n e44 zamieści ł  nas tępujące z a p r z e c z e n i e : „Dzienniki  wie
deńskie donosi ły z Florenoyi ,  ze p rez es  r ady  min is t rów Ricasoli  
W ło ch om  z T r y e s tu  i I st ryi  oświadczył ,  iz Król  postępowanie ich 
bardzo nagania,  gdy z  z Aus tryą nie tylko w zgodzie,  lecz nawet  
w przy jaźni  zyć ch ce .44 „ N a z io n e 44 zapewnia ,  iż doniesienie to jest 
zupe łnie  zmyślone.

Piemoi i tanom za rzucano  dawniej ,  iż najwięcej  posad w u r z ę 
dach za jm uj ą ;  dziś za rzuca ją  im, żc sobie wszys tkie  posady dyplo
matyczne przywłaszczy l i .  Z  pomiędzy j edenas tu  mini s t rów pe łno
mocnych jeden tylko j e s t  Neapol i taninem,  a j e den  Rzymianinem,  hr .  
Rlainiani, k tó ry  właśnie  podał  się do dy m is y i ; r esz ta  sami Piemou- 
tanie. Z dwunastu  mini s t rów re z y d en tó w  jeden je st  Neapoli tanin,  
jeden Lombarda ,  dziewięciu zaś  są Piemontanie .  Radzcy legacyjni  
: ą  sami Piemontąpie.  Z  s e k r e t a r z ó w  legacyjnycb 4 są Neapoli tanie,
1 ^oskan a 8  są Piemontanie.

R iew ry.
B e r l i n ,  10. grudnia.  Na dzisiejszem posiedzenia izby depu

towanych mini ste r  wojny przy rozb io rze  budżetu swego ministi'- 
ryum ośw ia dcz y ł :  Rezolncye s t ronnictw l iberalnych,  obok wielu rzeczy 
dobrych  zawie ra ją  wiełe też  takiego,  coby mogło dać powod do no
wych zatargów' .  Rząd nie czuje się związanym przez  przyjęcie  re- 
zolucyi.  Rlinister jes t  p rzec iwko  tymczasowemu zawotowaniu ,  we
dług  wniosków Yirchowa i Vaerst a.

Rezolucye f rakcyi  l iberalnych przyję te  zos ta ły  większością 
165 g łosów przeciwko 151. Wniosek  Re ichrnheima względem za
we towania  dla mini steryum wojny 41 .074 .348  ta larów,  z których 
118.200  t a l arów w przysz łośc i  s t r ącone  być mają, przy ję ty  został,  
na co zgodz i ł  się poprzednio mini ster  wojny.  Inne wnioski  cofnięte 
zos ta ły,  równic j ak i j e dn ora zow e  nadzwycza jne przyzwolenie na 
u p ły w y  i wydatki .

Królewicz  duński dekorowany  zos ta ł  o rderem Orła c z a r n e g o  

i t aką samą dekoracyę wiezie dla ojca swojego,  Kró la  duńskiego.
„Nordd eu t scbe  al lgemeine Ze i tung"  p i sz e :  Kapi tnlacya w han-  

gensaley zawar ta ,  zapewnia oficerom hanowerskim pensye i kompetencyo 
aż do dalszego postanowienia.  Dodatki  i wyjaśnienia j ene ra ła  Manleuiln 
s tawiają rząd pruski  w miejsce dawnego  rządu hanowersk iego ,  o 
ile to żądań p rawnych  oficerów hanowe rsk ich  dotyczę.  Rzad zas 
hanowersk i  miał  tylko p r aw o  dawania p ens j i  oficerom w służbie 
będącym.

Dziennik poznański  wzywa czytelników swych,  żeby się przy-  
gotowal i  do wyborów par l amenta rnych,  gw'oli u roczystemu zapro
testowaniu p rzeciwko inkorporaeyi  uo związku  niemieckiego pro-  
wincyi  Poznańskiej  i polskich obwodów Deus zachodnich.  Par lament  
pó łnocno-uiemieck i  ma by ć r ep r ez en t ac j  ą nowego  związku niemiec
kiego na podstawie  na rodowośc i  zawiązanego,  a za tem reprozen ta -  
eyą niemieckich interesów i niemieckiego elementu,  z k tórym Polacy 
pod względem narodowym nic wspólnego nie mają i od ktorego 
dotąd prawem publiczur iu zupełnie byli odłączeni .  Jeżel i  kiedy,  to 
t e raz powiada „Dziennik po zna ńsk i4', kiedy Europa adop towała  ideę 
narodowośc i ,  naj święt szym jest  naszym obowiązkiem,  naznaczenia 
narodowości  naszej  i w obec Europy  i Niemiec dać świadec two 
p rawdz ie  o tute jszych s tosunkach narodowych.  Idzie tu o u t r z y 
manie narodowej  naszej  <xystencyi,  o ocalenie r e sz tk i  p raw,  które 
ich bronią  chociaż nie dos ta tecznie,  o zadecydowanie pytania,  czyli 
my,  pomimo przeszłośc i  naszej ,  pomimo naszych t radycyi ,  pomimo 
odrębne j  naszej  cywi l i zac j i  należeć mamy do owych szczepów,  
k tó r e  zaginęły j ak  Luzaci  i Wendowie ,  lub t eż czy i owszem na
rodowe p rawa nasze ut rzymane  być mają,  k tórych  nam nie odma
wiano nawet w epoce,  w której  nie było mowy o idei narodowości .  
S łow em,  idzie o kons ta towan ie  faktu,  iż j e s t e śmy Polacy,  i że cho
ciaż pol i tycznie do monarchi i  pruskiej  należymy,  j ednak nie chcemy 
należeć do nowej  o r gan izac j i  Niemiec,  do której  tylko 'Niemcy na
leżeć mogą i należeć  powinni.  Właściwem miejscem dla wyt łuma
czenia p rawd y  miejscowych naszych s tosunków,  do wyjawienia na
rodowy ch  uczuć naszych,  do wyrażenia zyczeń i żądań  naszych,  do 
oświadczenia czcm pozostać chcemy, czem dotąd byliśmy, oaj lepszem 
do tego miejscem będzie t rybuna par lamentu  północno-nicinieckicgo.  
Ażeby zaś  g łos  nasz miał znaczenie,  ażeby daleko s łyszany i nale
życie uwzględniony był, musimy wysiać najwięcej ,  ile być może,  
r ep rez en t an tów .  Następuje odezwa do wyborców,  ażeby się staral i ,  
izby nie tak poszło jak na wyborach do rady miejskiej poznańskiej ,  
gdzie Polacy t ak  p rzeważną  porażkę  odnieśli ,  iz tylko przez  cz te 
rech cz łonków w niej są r ep rezentowan i .

W  i t r s z a t r a ,  11. grudnia.  ( m ianow anie S zu w u lo w u .)  
„Rusk i  Inwa l id44 donos i :  Naj jaśniejszy Pan,  z powodu choroby  g łó 
wnego naczelnika własnej  Jego  Cesar skiej  Al o ś ci kancelaryi  do sp raw 
Kró les twa Polskiego,  najwyżej  rozka zać  r a c z y ł :  s zef  żandarmów,  
j c u e r a ł - a d ju ta n t  lir. Sz uw ało w,  ma czasowo pełnić obowiązki  g ł ó 
wnego naczelnika własnej  Jego  Cesar skie j  Rlości kancelaryi  do 
s p r a w  króles twa .

(Z e rw a n ie  stosunków  z R zym em .)  „Siew.  P o c z t a 44 ogłasza  
nas tępujący najwyższy r o zka z  o tein, żeby sp raw y  wyznania r z y m 
sko-kato l i ck iego ,  zos tawały pud zawiadywaniem ustanowionych  w tym 
celu władz  i za rządów,  na zasadzie o rgau icznych  praw cesa r s twa  i 
k ró les tw a  Polskiego.  W imiennym Jego Cesar skiej  Rlości na jwyż
szym ukazie,  wydanym do rządzącego  seuatu  w d. 22, l is topada r. 
b., w łasnoręcznie p rzez  Jego  Cesar ską Rlość podp i sanym,  j e s t  wy-  
łus zc zo ne :  p rzez działania Dworu  Rzymskiego  zostały ze rwane jego 
s tosunki  z r ządem Naszym,  a sku tku  tego zaw ar te  z tym Dworem 
22.  lipca (3 .  s ie rpn ia )  1847 r. warunk i  i nas tępne w uzupełnieniu 
ich osobne umowy co do za rządu  sp raw wyznania r zymskiego  
w g ranicach  pańs twa  rosyjskiego u trac i ły  wsze lką  moc obowiązu
j ącą  i nie mogą s łużyć za w ska zó w kę  w za rządzaniu  wspomnio-  
nemi s p r aw am i ;  a d l a t e g o  odtąd sp r aw y  te mają pozos tawać w z a 
wiadywaniu ustanowionych w tym celu w pańs twie władz i z a r z ą 
dów,  na zasadzie o rgan icznych p r aw  Ce sa r s twa  i Króles twa P o l 
skiego.  Rządzącemu senatowi  poleca się wydać s tosowne  dla wy
konania niniejszego rozporządzen ia .

Afryka.
K a ir o , 6.  g rudnia.  Adres r ep r ez en t an tów  ludu, odpowiedz ią  

na mowę t r o n o w ą  będący,  chwali  r ząd  obecny i cieszy się,  iż S u l -
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tan z  natchnien ia  Boskiego zezwol i ł  na bezpoś redn ie  dziedzictwo 
tronu. J e s t  to naj lepsza t a rcz a  spokojności  Egiptu,  naj lepsza r ę 
kojmia j ego  przysz łośc i .

Adres  dziękuje wicekrólowi  za zwołanie  zg roma dzen ia  na ro 
dowego,  k tó rego  obrady ożywione świat łym pat ryo tyzmem i sz cz e ra  
Przychylnością,  p rzyczyn ią  się do u t rzymania  spokojności  publicznej  
kraju i j ego  pomyślności .

K R O N IK A .
(L w ow ska  R ada m iejska) uchw aliła  n a  posiedzeniu  swojem  z 10. b. m. 

'vJ’stow ać do Sejm u petyeyę o u regulow anie  i zn iżen ie  taryfy  przew ozow ej i 
Przesyłkow ej n a  ko lei żelaznej K arola Ludw ika.

(W y k az  a resz tow anych .) W  listopadzie  b. r .  odstawiono do c. k . dy- 
r ekcyi policyi we L w ow ie 815 osób. Z tych oddano sądom cywilnym, w ojsko
wym i karnym  131 osób, policya u k ara ła  jako  sąd  117 osób a w ed ług  p rz e p i
sów policyjnych 567 osób, szubpasem  w ydalono 189 osób, m ag istra tow i oddano 
76 osób d la za tru d n ien ia  ich  p racą  a 7  d la spraw dzen ia  ich należności do 
gminy, 20 u liczn ic  um ieszczono w szpitalu .

(R ozpraw y osta teczne  w lwowskim  c. k. sądzie  krajow ym .) K r a d z i e z  
z w ł a m a n i e m .  Jó zef R e in isz  v. R eines, v . Gufman ze Lwowa, 41 la t li
czący, iz ra e lita , żonaty', nauczycie l, ju ż  4 razy  przy  w ojsku  karany  za  k rad zież , 
P rzyznał się  i p rzekonany został, że  w e w rześn iu  1863 w  nocy, po linw ie 
Przym ocow anej do balkonu domu pod 1. 199%  dosta ł się  do pokoju gdzie  p rzy  
Pomocy w ytrychów  sk rad ł kosztow ności w artości 822 z łr . N a ro zp raw ie  osta 
tecznej w  d. 5. b. m. skazany  został n a  5 la t ciężkiego w ięzien ia  i p rzy ją ł 
k arę  (p rezyd . rad zca  sądu k ra j. p . M ogielnicki, o sk arżyc ie l zastęp , p rok . pań . 
P. B udzynow ski, ob rońca  p . D r. D iamant.

— „G az. n a ró d .“ Od m iejskiego fizyka lw ow skiego o trzym ała  n a s tę p u 
jące da ta  o ch o le rze :

W ykazano au ten tyczn ie  od dnia 3. p aździern ika , w  którym  w ydarzy ł się 
p ierw szy  w ypadek cho lery  — po d. 3. g ru d n ia , t. j  w  p rzec iąg u  60 dni w  ca 
łym eb ręb ie  m iasta  w łączn ie  z w szystk iem i szp ita lam i cyw ilnem i 115 w ypad
ków cholery , z k tó rej to liczby p rzy p ad a  na  p rzedm ieście  Ł yczak o w sk ie  16 
W ypadków. A to : 17. lis topada  pojaw ił się  jed en  w ypadek, 19. listopada 4,
81. 1, 22. 2, 26. 1, 28. 1, a  29. 2 wypadki.

Od 29 . lis topada  po dziś dzień żadnego nie b j ło  w ypadku. O g raso w a
niu w ięc cpidem icznem  tej choroby w e L w ow ie, dotąd mowy być n ie może.

Mimo lego nie zan iedbały  się  ani zaniedbują środki po trzebne  o strożno
ści n a  w ypadek rzeczyw istego  po jaw ien ia  się  e  p i d e m i i.

O czyszczen ia  domów, desinfekeye kanałów  i kloak pojedyńczych, p rz e 
prow adzono ile  m ożności na w iększy  ro zm iar ; nad  targ iem  żyw ności czuw a się 
ciągle na jog lędn ie j; lek a rze  m iejscy i p ryw atn i najp iln ie j donoszą o każdym  w y
padku  podejrzanym , przy  tein nie u żala ł się  n ik t o udzie len ie  pomocy lekarsk ie j, 
k iedykolw iek takow a zażądaną zoslała  ; izby inspekcyjne d la lekarzy  na w ypa
dek po jaw ienia się  epidem ii, są  na pogotowiu i op łacają  się  z funduszu  gm in
nego ; z rozpow szechnien ia  b ro sz u r lek a rsk ich , m ianow icie b ro szu ry  dr. S z c z ę 
snego M aciejow skiego, publiczność dosta teczn ie  obznajom ioną zosta ła , ja k  się 
zachow ać pow inna w czasie  g ro żącej epidem ii. D zięki tem u w szystk iem u cho
le ra  dotąd  n ie zapanow ała  epidem icznie w  naszem  m ieście.

Co się  zaś tyczy zarzu tu , że nie odnoszą trupów  do kostnicy, m ag istra t 
w tym w zględzie  postąp ił śc iśle  w edług przepisów , i n ie uznając w  owych wy
padkach po trzeb y  tego przenoszen ia , tak  boleśnego dla fam ili zm arłych.

(K laszto ry  dom inikańskie w G a lic ji.)  Zakon kaznodziejsk i czyli 0 0 .  Do
m inikanów  ma w Galicyi następu jące  k laszto ry  :

1. W  K r a k o w i e  założony r .  1223 p rz e z  b iskupa  Iw o n a ; 9 księży , 
6 k leryków , 4 laików . P rz e o r:  p rzew . ks. fa b ia n  W ebelun .

2. W e L w o w i e ,  założony r .  1260 p rzez  K sięcia  halickiego L w a ; 10 
księży , 5 k leryków , 3 laików , tudzież  5 członków po za  obrębem  k lasz to ru . 
P r z e o r : p rzew . ks. F ran c iszek  Ja rzęb iń sk i. K lasz to r ten  u trzym uje szkołę 
g łów ną.'

3. W  P  o d k a m i e n i u , założony r .  1464 p rz ez  P io tra  na  Ż abokrukach 
C eb ro w sk ieg o ; 7 księży, 2 laików . P r z e o r :  p rzew . ks. D ahnacyusz U stry jew icz .

4 . W  Ż ó ł k w i ,  założony r .  1653 p rzez  Teofilę z D aniłow iczów  S o- 
k iesk ą , od r .  1820 połączony z k lasztorem  tarnopulskim  założonym  r .  1749 
p rz ez  Józefa P o tock iego; 5 księży. P r z e o r :  przew . ks Nikodem G lass.

o. W B o h o r o d c z a n a c h ,  założony r .  1691 p rzez  K onstancyę z T ru -  
sko law skich  P otocką i k asz te lan a  S tan is ław a  K ossakow skiego; 1 ksiądz. P r z e o r : 
przew '. ks. C zesław  L iss.

6. W J e z u p o l u ,  założony r. 1594 p rzez  wojew odę Jak ó b a  Po toc
k ie g o ; 2 księży , 1 la ik . P rz e o r :  p rzew . ks. A m broży W aiss .

7. W  P o t o k u ,  założony r .  1608 p rz ez  w ojew odę Stefana Potockiego i 
jego żonę M agdalenę M ohylankę; j ksiądz. P rz e o r :  p rzew . ks. K arol K assil.

8. W  T y ś m i e n i c y ,  założony r .  1631 p rz ez  k asz te lana  M ikołaja P o 
to ck ieg o ; 2 księży, 1 laik . P rz e o r:  przew'. ks. D aniel B abel.

9. W C z o r t k o w i e ,  założony r. 1610 p rzez  wojewodę S tan is ław a  
G olskiego ; 3 księży, 1 laik . P rz e o r :  p rzew . ks. Dominik B abel.

10. W  J a r o s ł a w i u ,  założony r. 1635 p rz ez  A nnę Alojzę C hodkie
w ic zo w i ; 3 k sięży  , 1 la ik . P rz e o r : p rzew . ks. A lexander M ozołowski.

11. W  W i e l k i c h  O c z a c h ;  założony r .  1667 p rz ez  Jęd rze ja  M o
d rzew sk ieg o ; 1 ksiądz. P r z e o r :  p rzew . ks. H ipolit P rzesłow sk i.

12. W  B o r k u ,  założony r. 1670 p rzez  kanonika M acieja N iw ickiego ; 
1 k siądz. P rz e o r:  p rzew . ks. M ateusz K ietow icz.

13. W  D z i k o w i e ,  założony r .  1678 p rzez  hrabiego S tan is ław a  Amora 
T arn o w sk ieg o  i jego m ałżonkę Zofię B a rb a rę ; 1 ksiądz. P rz e o r :  p rzew . ks. 
D onat P ią tkow ski.

14. K lasz to r P P . D om inikanek w K a k o w i e ,  założony r .  1634 p rzez  
kasz te lanow ą Annę z B ran ick ich  L u b o m irsk ą ; 18 zakonnic.

(Pożary.) W W r o fc o w i e w powiecie Janowskim, dnia 26. z. m spalił
się  dom w ło śc iań sk i z budynkam i gospodarsk iem i i  zapasam i zboża . Szkoda 
w ynosi 744 z łr .  w . a. O gień m iał pow stać  p rzez  n ieostrożność .

W D o b r o t o w i e  w  pow iecie D elatyńskim , dn ia  29 . z. m. sp a lił się  
dom w łośc iańsk i z budynkam i gospodarsk iem i. Szkoda w ynosi 200 z łr . w. a 
P rzyczyna  p o żaru  je s t  niewiadoma.

W  P o  ty  l i c  z u w  pow iecie  R aw skim , dnia 28. z. m. sp a liły  się  dw a 
domy w łośc iańsk ie . Szkoda wynosi 260 z łr . O gień m iał pow stać  p rzez  n ie o 
strożność .

W  P a l k e n s t e i n  w pow iecie S zczerzeck im , dnia 2. b. m. sp a lił się  
dom w ło śc iańsk i z budynkam i gospodsrsk ieiu i tudzież  sąsiedn ie  budynki gospo
darsk ie. Spaliło  się  tak że  9 sz tu k  bydła, 45 korcy  zboża, sp rzę ty  domowe i 
inne ruchom ości. Szkoda wynosi 1335 z łr . Ogień m iał być podłożony.

(Z abójstw a.) W  Sojkow ie w  pow iecie Nisko, dnia 23. z. m. w nocy z a 
m ordow any zo sta ł w łościanin  Jó ze f W ie cz e rza k  w pow rocie ze  ch rzc in  do domu. 
Domniemany zabójca został przytrzym any.

W  C z u l i c a c h  w  pow iecie M ogilskim, dnia 27. z. m. na w eselu  u j e 
dnego z  w łośc ian  zam ordow aną zosta ła  M aryanna A m brozik p rz ez  n iejak iego  
Paw ła R zezniczka w sku tek  k łó tn i. Z abójca um knął do K ró lestw a Polskiego.

(D r. Opitz -f.) Dnia 7. g ru d n ia  um arł w  W iedniu  p row ineyał zakonu 
B ra c i M iłosiernych Celestyn Opitz D r. m edycyny i c h iru rg ii licząc la t 57. B ę 
dąc ju ż  słabym , p rzed sięb ra ł podróż w p a źd z ie rn ik u  do K rakow a i Z ebrzydo
w ic  d la  objęcia tych k laszto rów , k tó re  należały  p rzed tem  do prow incyi po l
sk ie j. W  podróży tej zaz ięb ił się  i ju ż  nie w sta ł z łó żk a .

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Ceny p rzec ię tne  cz te re ch  g łównych  ga tunków zboż a  i innych 

a r t yku łów w II, połowie  miesiąca l is topada 1860 były nas tępujące 
na t a rga ch  w mi as teczkach :
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• . 50

Ostatnia poczta*
B e r l i n ,  I I .  grudnia,  „ r f c rd d .  Allg. Z t g . “ p isze:  Z a w a r te  

w korćspondency i  berl ińskiej  w „ P a t r i e 11 doniesienie o s tanowisku  
Prus  w obec kwestyi  rzymskiej  sp ros tować  t r ze ba  w ten sposób,  
że —  jak to już  donosi l iśmy —  wyraz i ły  P rusy  we F lo rencyi  naj
szcze r s ze  życzenie za porozumieniem się miedzy Wiochami  i R z y 
mem. Inne w dzienniku „ P a t r i o 11 wymienione oczekiwanie  j e s t  b e z 
zasadne,  równie j ak i doniesienie „Gaze ty  kolońsk iej11, że  powyższa  
wiadomość dziennika „ P a t r i e 1 pochodzi  z ambasady  pruskiej .  —  
Izba deputowanych przyzwol i ła  bieżące wydatki  i j ed no raz ow y w y 
datek na za tokę  Jalidę.  Wniosek  komisyi względem 500.009  t a l a r ów  
na za łożenie  i obwarowanie  zak ładu  wojskowego  w Kielu,  zos ta ł  
prawie  jednogłośnie przyję ty.  —  Pod ług doniesienia w „Nordd .  Allg. 
Z t g . “ oznajmi ł  rząd dc rmsz ladzk i  naznaczenie wyb oró w do p a r l a 
mentu dla górnej  Hesyi  na po łowę stycznia roku p rzysz łego.

D r e z n o ,  l i g o  grudnia.  „Dresd.  Jo ur na l11 upomina prasę  
dzienną ,  ażeby pielęgnowała dobre porozumienie między Saxonią i 
Prusami ,  ezego U k ż e  rząd szczerzo pragnie

P a r y ż .  11. grudn ia .  Książę iMellereich odjech ł wczoraj  
do Wiednie ,  a pod n ie b y tm ść  jego będzie za ła lwinó sp raw y  po
selskie r adca  ambasady lir. Miilincn jako pełnomocnik.

M a r s y l i a ,  11, grudnia.  Z Rzymu pod fi. 9. b. u,. Donoszą :  
W c z o r a j  p rzyjmował  Papież j e ne r a ła  MonLbel lo i f rancusk ich  ofi
ce rów no. audyeneyi  w sali t ronowej .  J e n e r a ł  wyraża ł  swoje  ubo
lewanie z powodu rozłączan a. Cesarz  —  mówił  —  wie rny  swoim 
zobowiązaniom odwołuje wojska sw oje ,  ale i i i rodejmuje pomocy,  
lecz zos tawia opiekę Francy i  w Rzymie.  Oby czas  z ł agodzi ł  n a 
miętności  i uspokoi ł  c i erp ienia ;  oby wszys tk ich natchnął  duchem 
zgody,  a stol icy apostolskiej  zapewni ł  niezawisłość i bezpieczeńs two 
dla u t r zymania  jej  działalności  duchownej  w święcie.  Oto są naj 
szcz e r sze  życzenia ,  k tóre  składam u slóp Ojca św.  p rosząc  o j ego 
błogosławiaństwo.J  , , ,

Papież  odpowiedział  bez p nz yg o t ow an ia , i odpowiedz  ta nie 
j e s t  j e szc ze  ogłoszona.
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Papieecy Żuawi będą to w arz ysz yć  Papieżowi  do Civitavecchii ,  
g dy  się oda lam dla odwiedzenia s tojących w t amtejszej  za toc e  
obcych okrętów.

Dru ka rn i a  papieska ma być zaję ta  d rukowaniem dokumentów.  
Zapewniają ,  że  Papież ogłosi  r e formy z wyjaśnieniem powodów,  
k t ó r e  ws t rzymały  ich ogłoszenie podczas  okupacyi  f rancuskiej .

F l o r e n c y a ,  11. grudnia .  „N a z i o n e“ za pr zec za  pogłosce,  
jakoby 4  kompanie F r a n e u z ó w  miały pozos tać w Rzymie aż do 
31go b. m.

Ten  sam dziennik zapewnia,  że dnia 15. b. ni. odbędz ie  się 
konsysto rz ,  na k tó rym Papież będzie mieć ważna alokucyę.

R z y m ,  11.  grudnia.  Dziś z rana  zastąpiono sz ta n da r  f r au-  
cnski  na kaszte lu  Ś.  Anioła chorągwią  pap ie ską ;  F ra ncuz i  opuścili  
j u ż  fort .

Radca s tanu Tonel lo  p rzyby ł  tu dzisiaj.
W  Civitavecchi wsiadł  na ok rę t  29.  pułk f rancuski ,
P e t e r s b u r g ,  11. grudnia.  Pod ług  wiadomości  z K on s ta n

tynopola z 8go b.  tu. roze sz ła  się tam pogłoska ,  że r ząd f rancuski  
zapro po no wał  Turcy i ,  ażeby blokadę Kandyi  wzmocni ła  okrę tami  
f rancusko-ang i r l sk iemi .  jeź l iby  T ur e y a  nie zdołała  sama przy t łumić 
pows tan ia  na wyspie Kandyi .  T ur e ck a  f regata z 80 0  rannymi p r z y 
by ła  do S tambułu.

P e t e r s b u r g ,  11. grudnia.  Na pokrycie w y d a t k ó w  kasy 
pańs twa  pod ług  budże tu  1800,  mini ster  ska rbu  o t r zym ał  pozwolenie  
wypuszczen ia  w obieg 9 milionów rubli  w bi letach ska rbowych .

K o n s t a n t y n o p o l ,  l i .  g rudn ia .  Por t a  dowiedziała się o 
planach ag i towanych  w celu oderwan ia  Ruigaryi .  S t ro nn ic tw o  ruchu 
s t awia  j ako  kandydatów na wybieralny  t ron księstwa bu łga rsk iego :  
Ab ramowicza  z Gałaczti  i Dimit r i akiego z Tulczy.

Przyjechali do Lwowa.
D nia 12. g ru d n ia .

Hotel G eo rg c: PP . G łogow ski A rt., z B ojańca. — M niszek A nt., z S lu - 
bienka. — Szym anow ski Sx., z Bojańca.

H otel eu ro p e jsk i: Vivicn Jan , z Poznaniu .
Hotel R an g a: M illossich Je rzy , e. k. kap. m ar., z T ry cs tu .
H otel an g ie lsk i: B r. B eess A rn o lf , z W aniow ie. — Polanow ski Feliks, 

z B oliiatyna. — T o ro siew icz  W ik ., z Pollw y.
H otel K ryn ick iego: G órski A nt,, e. k, poruczn ik , z K om arna. — Soko

łow sk i Ju l., z B arańczyc.

Wyjechali «e Lirowa.
Dnia 12. g rudnia.

PP. H r. B ielsk i S tan isław , do Gajów'. — R aczyńsk i Izydor, do Batia- 
tycz . — P ie trz y ck i M ar., do C zerniow ic. — Stojow ski E u g ., do W iednia- 
M ały M ic., c. k. m ajor, do W ołow ego. — W ojciechow ski Em il, c. k. podporucz.i 
do K rakow a. — W inogrodzk i M ik., c. r .  podporucz., do W iednia.

T  E  A  T  K .
D ziś  ( p rze ds t .  ni em. )  ,,D ie  A frik an ei* in “, wielka opera «’ ’’ 

ak tach.  Na dochód śpiewaka opery  p. Ludwika  Tilhnetz- 
Ju tro  (p rz e d ,  pol skie)  „Co s ię  k o b ie to m  |» o d o b a ,“ kome* 

dya w 3 ak tach z f r an cus k i ego ;  po raz p ie rwszy.  t \  Aniela 
A szpcrger  przyjmie udział  w przedstawieniu.  Na korzy*0 
zak ładu  s i e ró t  znajdującego się na Nowym Świecie.

R u r s  L w o w s k i .

Dnia 12. grudnia. gotówką tow arem_
zł. c. | zł. 1 , * >

D ukat h o le n d e r s k i ................................. w al. austr. 6 04 6 "  12
D ukat c e s a r s k i .......................................... » n 6 11 6 19
Półim peryał z ł. r o s y j s k i ....................... 1! 11 10 50 10 75
R ubel s reb rn y  r o s y js k i ............................ ii n 1 95 2 01

„ papierow y r o s y js k i ................... ii )> 1 70 1 72
T a la r  p r u s k i ............................................... li 1 91 1 94
Polsk i k u ran t i p ięciozłotów ka . . 0 11 — — _ —,
G alicyj. listy  zastaw ne w. a. za  100 zl. 74 25 74 97

„ „ „ m. k. za 100 zl. 
G alicyjskie obligacye indem nizacyjne bez 

 ̂ kuponów
77
65

97
97

78
66

70
67

5 % Pożyczka n a r o d o w a ................... 66 33 67 08
A kcye gal. kol. żelaz . K arola Ludwika^ 218 — 221 33
A kcye kolei Iw ow sko-czerniow ieckie ................... 179 — 182

TeSegrafowany kurs wiedeński .
Dnia 12, g rudnia.

5%  M e ta l ik i ......................................
5%  pożyczka narodow a . . . .
Rosy z 1860 roku  ........................
A kcye banku  w iedeńskiego . .

„ „ k redytow ego . .
Rondyn, 10 funtów  szterlingów
S re b ro  ................................................

„ t o w a r e m .............................
D ukat pojedyńczy ........................

z łr .  1 kr-

59 15
66 70
81 60

712 —
151 6)
129 70
128 50
_ —

6 14

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 10. g rudnia.

g. I H u g  p u b l i c z n y .  (Za 100zł.)
A. P  a ń s t w a. pion. tow ar

W  au str. wal. po 5%  . . 53. 15 53 2E
„ „ bez kuponów

zw rotny  po 5%  . . . . 8 8 —
Z pożyczki naród, z proc.

od sty czn ia  do lipca po6^? tiO.f 0 
od kw ief. do paźdz. po 5%  66.40 

Pożyczka w s re b rz e  z 1864 
roku  zw ro tna  w 35 latach  

Z r .  1851 ser. B . po 5%
M etaliki po 5 % ...................
Metaliki z proc. od m aja do

listopada po 5%  . 60.30
dtto . po 4 '/ ,%  . . . .  49.75
dtto. „ 4 % ............44.25
dtto . „ 3 % ........... 3 3 —
dtto. „ 2 ' /„%  . . . .  27.50
dtto. \%  11.10

Przez, do w yl. z r. 1839

88.20

liti 70 
66 60

4 50 7 5 .—

57.50 57 70

60.50
50.25
44.75
33.50
29.50 
11.20

całe losy 
P rzez, do wyl. z r.

piąta część  losów 
P rzez, do wyl. z r . 
P rzez, do w yl. z r.

. . . 136.50 137—  
1839

. . . 134 — 134.50 
1854 75 50 76 —  
1860

80.80po 500 z ł .................................80.60
P iz ez . do wyl. z r .  1860

po 100 z ł ...............................  88.75 89.25
Pożyczka z r .  1864 (z  p re 

mią) po 100 z łr.

W ylos. obi. dawn. I 
długu państ. j

P rzez, do los. obi. j 
daw. długu państ. J 
z proc. w  kraju j

. . 73 30 73.50
aust. 19.25 19.75
5%  51.60 52.50
4 '/2% 49.50 5 0 . -
4%  44 — 44.25
3»/a% 38.50 3 9 —
3%  — — — . —

2 ł/a% 4 9 — 51 —
2 % %  45 .— 45.50
2%  40 — 41 —
1 * Ą % 3 5 .~ 35.50
5%  -  — — . —

i % % ~ — —  .•-
—

dlto. z procen t, 
za  g ran icą

B . K r a j ó w  k o r o n n y c h .  
N ż iszej A u stry i . . 83 .50  84.50 
W y ż . A u s try i ,  . . 8 5 . — 85.50
S a l c b u r g ................... 85 .— —. —
C z e c h ......................... 83.50 8 4__
M o r a w i i ....................  82 .— 8 3 —
S z l ą s k a ...................  8 7 .— 88 .—
S t y r y i ......................... 84 .— 85__
T y ro lu  . . . . . .  95 .— 9 8 . -

picn.
, K ar., K rainy i W yb. 80 .—

|  ó - j  1 W ę g i e r .....................70.25
"  2  M  Ban. Tern. . . .  69  50
,2 < K roacyi i S ław onii 7 6 .—
— ^  jC alicy i • • • . 66.—
f a s  Siedm iogrodu . . 6 5 .—

'B ukow iny  . . . 65,25
Z k lauzulą wylos. w r. 1867 6 9 .—
B anat T em erz . .
Romb. w en. poż.

tow ar.
86—
70.75
70.2
76.50
65.76
65.50
65.50
69.50

. . 6 7 .— 67.25
L 1' 1850 — —
]>0 6%  — — .—
1) 4%  — — .—
n
V 3%  — — .—
ii 2Va % - . ~ — —
n 2%  — —

D ług Tyrolu

D ług S a lchurgu

Dług K rainy

G a l.d l .z w r .z r . lS 6 0 ,,  7%  92.25 92.75 
2 . S tan  o b lig . d om estyk a lu .

. — .— 23.50
. -  .— 19.
. —.— 18.50
. — .— 16 
. — —  14.50

Do 3% za 100 zl.
100 „ . . 
100 „ . . 
100 . . 
100 „ . .
3 .  A k c y e . (Z a sz tukę.) 

B anku narodow ego . . . 708 .— 709.— 
Inst. k red . dla handlu  po

200 zł. w. a ........................  150.80 151 —
N iż. - a u s tr . tow. eskom t.

po 500 z ł ..............................  6 0 5 .— 6 08 .—
B anku ang lo-austryack iego  

na 200 z łr . (20  lt. s te r .)
z w p la ta  3 0 % ...................  82.60 83 —

Półn. kol. po 1000 zt. m. k. 1528— 1530—  
Tow . kolei żel. państw a po 

200 zł. m. k. czyli 500 fr. 206.30 206 50 
Połud. kolei państ., Imnb. 

w en. i cen tra l.-w ło sk ie j 
kolei że l. po 260 z ł. w . a. 
czyli 500 fr. z w p ła tą
180 z l....................................... 294.50 205.50

Kol. Ces. E lżb iety  po 200 zł.
mon. konw .............................. 130.50 131_______

Kol. K ar. Rud. p 0 2 0 0 zł.
mon. konw.  ...................  218.75 219.25

R w ow sko-ezerniow . kolej 
po 200 zł. w. a. w s re b rze
(20 f. s . ) ............................  179.— 180_______

U przyw il. czesk a  kolej z a 
chodnia po 200 z ł. w . a. 155.75 156.25 

Połud. - półn. - niem. ko lei 
kom. po 200 zł. m. k . . 155.75 116.25 

Kolei Cisy po 200 zł. m. k.
po 140 z ł. (70% ) w pła ty  147____147—

Kol. P re sz b . T yrn . I. em is. 
po 200 z ł. m, k ................. —.— _ . —

! pien. Iowar.
d tto  II. emis. po 2 00zł. m. k. — — .— 
Kolej B u ste rh rad zk a  po

500 zł. m. k ......................  690. — 700—
Kolej A ussig. - C iepl. po

200 zł. m. k ......................  235.— 2 4 ) —
Kol. B ern . Ross. z p ie rw 

szeństw em  po 200 zł.
mon. konw ............................ — .— .—

Kol. Grac.-Kofl. i T ow ar, 
g ó rn . po 200 zł. w . a. . 100.— 110.— 

A ustr. tow arz . żegl. par.
po 500 zł. m. k ..................  4 63 .— 470.—

Rloyda w T ry eśc ie  po
500 zł. in. k ..............1 7 0 .-  175—

Tow . m łyna p a r. w W ied.
po 500 zł. w . a. . . . 4 7 5 .— 480 .—

Pow sz. austr. Tow. gaz. 
po 200 z ł. w. a. . . .  2 5 5 .— 265.— 

M ostu łańc . w Peszc ie  po
500 zł. in. k ...........  333. -  340—

Listy z a s t a w n e .
(za  106

B anku (6 le t .z r .1 8 5 7 po 5%  — . — 
naród. J lO let.„ 1 8 5 7 p o 5%  105.— 

w m. k. I p rzeznaczone  do
'lo s .  po 5%  . . .  94 60 94.89

B anku (n a  12 in. 5%  . . — .— 
naród. ( p rzezn . do loso- 

w w . a. (w a n ia  po 5"0 . . 90 —
Gal. Tow . k red . w w. a. 

po 4%  . . . . . . . .  74 —
W ęgier. T o w ar, ziem skie 

po 5 % .................................

z ł . )

83.75

99 50 

74.50 

84.25
6> Obligacye z prawem  

pierwszeństwa.
Kolej E lżb iety  po 5%  za

100 z ł. m. k ....................... 9 9 .— 99.50
detto  detto  w  sreb . upr. 
za  100 zł. w . a. . . .  88.65 89.25

Em is. z r .  1862 za 100 zł.
wal. a u s tr ...........................  83.75 84.25

Tow. a u str. kol. państw a
po 500 fr ............................ 121.— 122.—

Kol. R om b.-w en. po 5 0 0 fr. 112.75 113.25 
Kol. półn. po 100 zł. m. k. 92.50 93 .— 
Kol. półn. po 100 zł. w. a. 89.25 90.50 
Kol. G logn. po 100 zł. in. k. 76 .— 77 .— 
Uprzyw. czeska kol. zach. 

po 300 z ł. w. a. (w  s r e 
b rze) za  100 zł. . . . 95.50 96 50

Połud. półn. kolej kom. po
5%  za 100 z ł...................  7 6 .— 77—

Kolej gal. K arola R udwika 
po 300 zł. w. a. (w  sre b rze )  
po 5%  za 100 z ł. . . . 97.25 97.75

Tow . żeg. pa r. na Dunaju 
za  100 zł. in. k . . . . 

Rloyda za  100 zł. . . .

6 .  L o s y .

Insi. kred. dla handlu po
100 zl. w . a ......................

Tow . żeg. par. na Dunaju 
po 100 zł. in. k . . . .  

Poż. T ry c . po 100 zł. m. k.
„ „ po 50 zł. m. m.

Pożyczka m iasta Budy po
40 zł. w. a ........................

E sterhazego  po 40 zł. m. k
Salina „ 40 „ „
Paliiego „ 40 „ „
Clarego „ 40 „ „
S t. G m ois „ 40 „ „
W im lischgra lza  20 „ „
W alds teina 20 „ 
K eglevicha „ 10 „ „
Fundacya szp it. A reyksię- 

cia R u d o l f a ...................

p ien . Iowar. 

9 3 .— 95. '

(z a  sziukę.) 

128.75 129.25

81.50 82.50 
111.— 112 —

49.59 50. "

2 3 . -  24. -

28.50 29-50 
2 2 _____23 —
2 4 .— 25.—
23.50 24 — 
16.— 17.—
19 50 20.50 
12.— 13 —

1 2 . -  12.50

W e k s l e .
(Na 3 m iesiące.)

A m sterdam  za 100 zł, hol 109.75 110 — 
A ugsburg  za  100 zł. w. p .n . 109.— 109,25 
B erlin  za  100 tal. . . . — .— — —
W ro cław  za  100 t a l . .  . — ,— — —,
F rankfu rt za  100 zł. w. p. n. 109.20 109.40 
Genua za  100 lir. piein. — —  —.
H am burg za 100 M. B. . . 97 .— 97.25
L ipsk  za 100 tal. . . . — .— — —
R iw urna za  100 lii. tosk. — .— — 
Londyn za  10 ft. sz t. . . 129.5!) 130.50
L ugdun za '6 0  fr. . . . — .— —  —
M edyolan za 100 lir . w ł. — .— — .—
M arsylia za  100 fr. . . 51.60 51 70
Pary ż  za  106 fr. . . . 51.70 51.80
P ra g a  za  100 z ł. w. a. . —. — —  —
T ry es t /.a 100 zł. w. a. . —.— — .—
W enccya za 100 zł. w. a. —  — .—

(31 dni po okazaniu .)

B ukareszt za 100 piast. woł. —. — — —
K onstantynopol za  100 p iast. tur. — —■

K u r s  z ł o t a .
Dukały ces. inen. . 
detto. pełnej wagi

K o r o n a ...................
20franków ka . . . 
R osyjski im peryał . 
T a la r  zw iązkow y . 
S reb ro

6.16
6.16

6 17 
6 )7

10.41 10 43
10.65 10.70

1.92 Y2 1 .93 ' , 2 
128.50 128 75

K urs korony w  c. k. kasach 17 z ł. 4S5/ ioc.

O pow e tz:.a'ny Redaktor A d o lf  R u d y ó sk i. Z  c. k. galic . drukarni rządow ej.


